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OR.0012.3.11.2011

P r o t o k ó ł  Nr 11/11

z posiedzenia Komisji ds. Społecznych, odbytego w dniu 

7 grudnia 2011r. w godz. od 900 do 940
Obecni na posiedzeniu:

· członkowie Komisji:

1) p.Grzegorz Wirkus

- Przewodniczący

2) p.Joanna Warczak
3) p.Gabriela Wegner
4) p.Tomasz Pajdak
5) p.Marek Szmaglinski
6) p.Piotr Pawlicki

Komisja składa się z 6 członków, obecnych na posiedzeniu – 6, stwierdzono 100% quorum i Komisja jest władna do podejmowania prawomocnych opinii i wniosków.
· spoza Komisji:

1) p.Elżbieta Szczepańska
- Dyrektor Miejskiego Ośrodka Pomocy Społecznej

2) p.Marta Winiarska

- Ośrodek Profilaktyki Rodzinnej
3) p.Maria Błoniarz-Górna
- Przewodnicząca Miejskiej Komisji Rozwiązywania 

  Problemów Alkoholowych

Posiedzenie Komisji otworzył Przewodniczący Pan Grzegorz Wirkus, powitał zebranych członków Komisji oraz gości. Zaproponował poniższy porządek posiedzenia:
1. Analiza i opiniowanie materiału sesyjnego.

2. Rozpatrywanie spraw bieżących.

Porządek posiedzenia przyjęto przez aklamację.
Ad. 1

Projekt uchwały w sprawie przyjęcia wieloletniej prognozy finansowej

Projekt uchwały przyjęto do wiadomości.
Projekt uchwały w sprawie udzielenia pomocy finansowej na rzecz Powiatu Chojnickiego

Projekt uchwały przyjęto do wiadomości.
Projekt uchwały w sprawie udzielenia pomocy finansowej na rzecz Powiatu Chojnickiego

Projekt uchwały przyjęto do wiadomości.
Projekt uchwały w sprawie pomocy finansowej na rzecz Gminy Chojnice

Projekt uchwały przyjęto do wiadomości.
Projekt uchwały w sprawie uchwalenia budżetu miasta Chojnice na 2012r.

· Radna Maria Błoniarz-Górna – przy okazji obecności tutaj Pani Dyrektor mam pytanie, bo 
w planie budżetu są zabezpieczone pieniądze na Domy Dziecka, czy rodziny zastępcze.

· Dyrektor Elżbieta Szczepańska – od nowego roku wchodzi nowa ustawa o pieczy rodzinnej.

· Przewodniczący Grzegorz Wirkus – to ani nie na Domy Dziecka, ani nie na rodziny zastępcze, tylko na pieczę zastępczą.

· Dyrektor Elżbieta Szczepańska – ale ten rozdział nazywa się rodziny zastępcze.

· Radna Maria Błoniarz-Górna – ale jeszcze inna jest rzecz, Gmina Miejska Chojnice będzie musiała płacić za pobyt dzieci w Domach Dziecka.

· Dyrektor Elżbieta Szczepańska – nie tylko w Domach Dziecka, za dzieci umieszczone w rodzinach zastępczych. My będziemy płacili za wszystkie te dzieci, które po nowym roku, czyli 
w styczniu 2012 roku będą umieszczone w rodzinach zastępczych spokrewnionych, niespokrewnionych, czy w rodzinach zawodowych za te dzieci będziemy płacili 10% kosztów utrzymania w pierwszym roku, później będzie to wzrastało.
· Przewodniczący Grzegorz Wirkus – w przeciągu trzech lat dojdziemy do finansowania na poziomie 50%.

· Dyrektor Elżbieta Szczepańska – przyjęłam taką kalkulację, bo to w zależności od tego, 
w jakiej rodzinie dziecko będzie umieszczone, czy rodziny spokrewnione, czy niespokrewnione, tam jest bodajże 600 zł miesięcznie, a rodziny niespokrewnione 1.000 zł i z tego my będziemy płacili 10%. Przyjęłam taką kalkulację, bo trudno nam powiedzieć, ile tych dzieci będzie umieszczonych, przyjęłam, że średnio miej więcej będzie tych dzieci umieszczonych 15, ale porównywałam lata.

· Radna Maria Błoniarz-Górna – chodzi o to, że jest bardzo proste uzyskanie takiej informacji. Prosiłam Pana Burmistrza Zielińskiego, pewnie to zrobił, o zapytanie do Sądu Rodzinnego ile przez ostatnie trzy lata średnio było dzieci skierowanych do Domów Dziecka, do rodzin zastępczych, spokrewnionych, niespokrewnionych, oni mają to w komputerze i tak samo ma PCPR 
i stąd można sobie wyciągnąć bardzo łatwo. Wiem, że w bieżącym roku już 10 dzieci poszło do samych Domów Dziecka przez Sąd i tak jest niebezpieczne te 15 dzieci w roku i czy nie lepiej wziąć te 5 więcej?
· Przewodniczący Grzegorz Wirkus – tutaj nie można przyłożyć żadnego szablonu, rok do roku nigdy nie będzie taki sam.

· Dyrektor Elżbieta Szczepańska – to tak trudno określić, wspólnie z Panią Skarbnik zabezpieczyłam na rok 2012 kwotę 25.000 zł i myślę, że będzie to kwota wystarczająca. Może być tak, że przez pół roku nikt nie będzie umieszczony, później będzie umieszczonych kilkanaście dzieci. Tak zabezpieczyłam środki po rozmowie z pracownikiem PCPR. Wchodzi w życie nowa ustawa o pieczy zastępczej, dotyczy ona w większości PCPR-u, nas dotyczy to, że my będziemy, jako gmina, za nowo umieszczone dzieci w rodzinach zastępczych będziemy ponosić odpłatność w wysokości 10% kosztów utrzymania w pierwszym roku.
Projekt uchwały przyjęto do wiadomości.
Projekt uchwały w sprawie zmian w budżecie miasta Chojnice na 2011r.

Projekt uchwały przyjęto do wiadomości.
Projekt uchwały w sprawie zmiany wieloletniej prognozy finansowej na lata 2011 do 2043r.

Projekt uchwały przyjęto do wiadomości.
Projekt uchwały w sprawie porozumienia z Gminą Chojnice dotyczącego realizacji zadania 
w zakresie publicznego transportu zbiorowego

Projekt uchwały przyjęto do wiadomości.
Projekt uchwały w sprawie uchwalenia Miejskiego Programu Profilaktyki i Rozwiązywania Problemów Alkoholowych i Przeciwdziałania Narkomanii na 2012 rok

Pani Maria Błoniarz-Górna – obowiązkiem Rady Miejskiej jest zatwierdzenie Programu i obowiązkiem Urzędu jest wprowadzenie takiego punktu na sesję, musi to być, zgodne to jest z ustawą 
o przeciwdziałaniu alkoholizmowi. Musi to być dlatego, że co roku pracujemy w różnych kierunkach, jedne prace są ciągłe jak to Państwo zauważyliście, bo nie da się na przykład co roku zmienić rozmowy z osobami uzależnionymi, bo to musi być praca ciągła, tak samo, jak prace świetlic socjoterapeutycznych muszą być ciągłe, jest to praca ciągła. Jednak są pewne nowele, które wynikają 
z tego, że ustawa niestety co roku ulega zmianie. W tym roku w lipcu znowu uległa zmianie i muszę powiedzieć, że jako Przewodnicząca Miejskiej Komisji nie do końca wiem, jakie zmiany są. Wiem o alkoholu, który będzie można pić i sprzedawać na stadionach, który ma mieć 3,5% i nie wiem, skąd taki alkohol się weźmie, uważam, że jest to bardzo złe, ale jest to związane po prostu 
z tymi mistrzostwami 2012 i nic na to nie poradzimy. Zmieniła się też dużo ustawa o reklamie 
i trudno powiedzieć, jak teraz to kontrolować, bo przemysł alkoholowy ma swoich prawników, którzy za każdym razem próbują nam przeszkodzić jakby w kontroli, ale takie jest życie, na to musimy się szkolić, musimy uważać, żeby nikogo nie urazić i tak musimy pracować.

Od trzech lat pozostajemy na tym samym poziomie budżetu, jest to 870.000 zł na rok. Z tego odchodzi, jak Państwo czytaliście w materiałach, kwota 10.000 zł na zwalczanie narkomanii, czyli już mamy 860.000 zł, bo mamy taki obligatoryjny obowiązek również taki punkt prowadzić i prowadzimy go. Te 860.000 zł musi nam wystarczyć na utrzymanie Ośrodka, na utrzymanie hostelu, na płace i na całą inną działalność. Ta inna działalność, jak Państwo zobaczycie w budżecie, płace 
w Ośrodku i hostelu to bardzo mały procent w porównaniu do innych jednostek, jest to tylko 40%, w innych firmach mamy 80% i proszę zwrócić uwagę, jak gospodarzymy pieniędzmi, żeby ten fundusz osobowy był jak najmniejszy. Mamy też fundusz bezosobowy i w tym funduszu właśnie zamykają się takie sprawy, jak prawnik, właściwie dwóch prawników, którzy przyjmują ludzi z ulicy, jak ja to nazywam, którzy mają problemy rodzinne. Mamy też pedagoga, mamy psychologów, mamy psychologa, który pracuje nam jako wolontariusz, bardzo dobry psycholog dziecięcy, a po prostu nie mamy pieniędzy żeby mu za to płacić, ale ta Pani psycholog jest tak dobra, że pracuje jako wolontariusz już rok i uważam, że ludzie się garną, chcą pomagać i bardzo dobrze, chwała im za to. To są takie rzeczy, z których można korzystać, ale co prowadzi Ośrodek, to Państwo wszystko wiecie, Program jest bogaty i każdy, kto jest odpowiedzialny za coś, u nas jest podzielona praca, Komisja musi się włączać we wszystko, Ośrodek wszystko razem koordynuje, bo jak byśmy ciągnęli 
w dwie strony, to nic by z tego nie wyszło.
Może tylko krótko co należy do obowiązków Komisji. Do obowiązków Komisji właśnie należy zatwierdzanie i opiniowanie wszelkich programów, zatwierdzanie budżetu i opiniowanie, poza tym zatwierdzanie postanowień o zezwoleniu na sprzedaż alkoholu, oczywiście według naszej uchwały, która mówi o 40 metrach od punktów chronionych, jest to taka administracyjna sprawa. Również do obowiązków należy kontrola punktów sprzedaży alkoholu, zarówno tych na wynos, jak i tych do spożywania na miejscu, kontrola wszystkich profilaktycznych świetlic i chyba najtrudniejsza działka, czyli rozmowy z osobami uzależnionymi. Jak Państwo zobaczycie, do końca października było już 406 spraw i to niestety trzeba wszystko rozwiązać. Jakie są tego efekty, to Państwo wszyscy wiedzą, ale my jesteśmy dumni dlatego, że u nas są efekty. Poza tym Komisja musi reprezentować jeszcze Urząd Miejski przed Sądem jako oskarżyciel posiłkowy przed Sądem Rodzinnym. Jest to duża i ciężka praca, niemniej jeżeli chce się cokolwiek zrobić, to trzeba pracować, nie ma innego wyjścia.
Jeżeli chodzi o Ośrodek, to Państwo doskonale wiecie o tych przede wszystkim grupach przedszkolnych, to jest wielka pomoc dla rodzin, gdzie właściwie Panie nie pracują, pensje są małe i mogłyby się tym dzieckiem zajmować w domu, ale to nie o to chodzi, właśnie trzeba takie dziecko wyrwać ze środowiska i żeby ono chodziło normalnie do przedszkola tak, jak wszystkie inne dzieci, żeby potem nie było wyalienowane, bo ci, którzy prowadzą rodziny zastępcze wiedzą, jak to się wszystko zaczyna od początku i czym to się kończy. Te grupy przedszkolne mamy dwie, mamy poza tym osiem świetlic socjoterapeutycznych w mieście i wychowawczych, dwie świetlice są takie wzorcowe, czyli w Szkole Podstawowej Nr 3 i u Sióstr Franciszkanek przy ulicy Ogrodowej, to są takie wzorcowe, że naprawdę wspaniale prowadzone, dobrze prowadzone, oczywiście my zakupujemy tam żywność do tych świetlic, bo dzieci muszą codziennie dostać jeść, taka jest prawda, bo nie wiemy, czy one wracając ze świetlicy do domu dostaną kolację, czy nie. Są to koszty, ale muszę zaznaczyć, że zarówno w Szkole Podstawowej Nr 3 są tak zaradne Panie, że mają sponsorów i dostają od różnych sponsorów jedzenie, żywność, z Banu Żywności przede wszystkim dostają i wtedy sobie łatwiej radzą. Niemniej pieniądze, które były przeznaczone na dane dziecko w danej świetlicy zostają jakby na ich koncie i to jest właśnie ta zachęta, że świetlice załatwiają sobie u sponsorów, pieniążki zbierają i na koniec roku mają na wycieczkę, albo na jakiś biwak, obojętnie co, uzbierają sobie pieniądze i wykorzystują je nie na żywność, ale wyżywienie jest, bo muszę powiedzieć, że mamy podkomisję ds. profilaktycznych i jest ciągła kontrola na bieżąco, czy rzeczywiście dzieci dostają jeść, bo to nie może być tak, że my sobie zaoszczędzimy pieniądze, a dzieci będą głodne. Nie, my dajemy pieniądze na żywienie i jeżeli mają coś innego, to w porządku, ale podkomisja bez przerwy chodzi po tych wszystkich świetlicach i sprawdza, bo tak musi być.
Muszę powiedzieć również, tych świetlic mamy dużo i na przykład w tym roku 192 paczki musimy zorganizować dla dzieci z naszych świetlic i z naszego przedszkola, 192 paczki, czyli od razu wiadomo, że 192 dzieci jest pod naszą opieką przez rok. 12 grudnia organizujemy Gwiazdkę dla tych dzieci, co roku to jest, trzeba te pieniądze uzbierać, przytrzymać, ale będzie.

Pani Marta Winiarska – chciałam dopowiedzieć, że od kilku lat ten Program w znaczący sposób się nie zmienia. Co wprowadziliśmy w tym roku i co się sprawdziło, co na pewno będziemy kontynuować, to terapię dla sprawców przemocy, gdzie wcześniej zajmowaliśmy się tylko tą drugą stroną, czyli ofiarą i pomocą ofierze przemocy domowej, natomiast wprowadziliśmy taką zmianę, że pomożemy też sprawcy przemocy, bo to nie o to chodzi, żeby go tylko ukarać, ale spróbować go edukować, przynajmniej spróbować, z różnym pewnie skutkiem, ale próbować musimy. To jest taka główna zmiana, która w 2011 roku zaistniała i to na pewno będziemy kontynuować. Zdarza się, że ci sprawcy przychodzą do nas sami i szukają pomocy, gdzieś pewnie ponaciskani z różnych stron, czy to kuratora, czy Sądu, ale zdarzają się też tacy Panowie, którzy sami sobie potrafią uzmysłowić, że tego typu pomocy potrzebują.
· Radny Marek Szmaglinski – takie pytanie troszeczkę dziwne, czy mężczyźni są poszkodowani, czy zdarzają się takie przypadki w Chojnicach, że kobiety są sprawcami?

· Pani Marta Winiarska – oczywiście zdarzają się, nawet ostatnio w poniedziałek zdarzyło się, że przyszedł do mnie Pan, który twierdzi, że jest ofiarą przemocy, zresztą było nawet widać ślady na twarzy, Pan zgłosił interwencję na Policji i póki co na tym etapie nie chce podejmować dalszych kroków, to znaczy nie chce podejmować sprawy w Sądzie, próbuje jeszcze szukać pomocy u nas w inny sposób przez psychologa, przez grupy wsparcia. Czyli tak, zdarzają się 
i mężczyźni, to też nie jest pojedynczy przypadek, o tym Panu akurat mówię, bo to było dwa dni temu, natomiast od czasu do czasu zdarza się. Oczywiście procentowo to jest skala nieporównywalna kobiet ofiar przemocy a mężczyzn, natomiast zdarza się.
· Radny Marek Szmaglinski – pytam, bo taki wypadek był tutaj na przejściu dla pieszych, że potrącono kobietę, która była pod wpływem alkoholu pewnie wtedy te kobiety też są bardzo agresywne.

· Pani Maria Błoniarz-Górna – jeżeli chodzi o pijące kobiety, to jest zastraszająca sprawa, bo mówiliśmy o przemocy, Pan mówi teraz o pijanej kobiecie przechodzącej, jest to zastraszające. W tej chwili mamy bardzo dużo zgłoszeń kobiet uzależnionych od alkoholu, po badaniach biegłych też okazuje się, że są uzależnione i powiem, że tak, jak z mężczyznami łatwiej jest, jakąś mają inną mentalność, tak kobiety szybko wpadają w nałóg, ale bardzo trudno z niego wychodzą, niemniej mam akurat trzy takie kobiety, które mi się udało wyciągnąć, z czego jestem dumna i jak je spotykam, to zawsze chce mi się dalej pracować. Co jest najgorsze, co jest najbardziej niepokojące, 18-latkowie, 19-latkowie, młodzież uzależniona ciężko od alkoholu.
· Przewodniczący Grzegorz Wirkus – czy kobiety uzależnione od alkoholu łatwo godzą się na leczenie i podejmują w ogóle takie próby?

· Pani Maria Błoniarz-Górna – to znaczy trudno się godzą, niemniej wykorzystujemy, jest to podłe z naszej strony, ale wykorzystujemy dzieci do tego. Kobieta jednak kocha dziecko, mimo tego, że zapije. Oczywiście są wyjątki, ale jeżeli kobieta ma dzieci, to wtedy Sąd Rodzinny, kurator, czasem może być ograniczenie praw i najczęściej to jest też pomoc w motywowaniu do leczenia, nie we wszystkich przypadkach, ale jest.
Jeżeli u nas ktoś wyrazi zgodę na terapię, ja nie chciałam tutaj przynosić tych druków, dobrowolnie, to on jednocześnie podpisuje, że każdego 10-go następnego miesiąca będzie składał swoją kartę uczestnictwa, jest kontrola, zresztą to samo jest w Miejskim Ośrodku Pomocy Społecznej, on podpisując to wszystko pisze, że jeżeli nie, to sprawa będzie skierowana do Sądu, jeżeli nie będzie się wywiązywał i przerwie terapię. Muszę powiedzieć, że jest to bardziej skuteczne, niż nakaz Sądu o leczeniu ambulatoryjnym, bo inaczej Sąd musiałby dać do każdego człowieka kuratora, co jest niemożliwe, dlatego bardzo dobrze nam się pracuje z Sądem dla Nieletnich, bo osoba u nas jest pod ścisłą kontrolą, musi przychodzić, musi zaświadczenie przynieść o ukończeniu, co się dzieje i jest pod ścisłą kontrolą, nawet Sąd uważa, że to jest bardziej skuteczne, jak nam się uda dobrowolnie, sam podpisuje i sam zaczyna chodzić.
Projekt uchwały przyjęto do wiadomości.
Projekt uchwały w sprawie przyjęcia Programu Naprawczego Środowiskowego Domu Samopomocy w Chojnicach na lata 2012-2014

Dyrektor Elżbieta Szczepańska – rozporządzenie Rady Ministrów z dnia 9 grudnia 2010 roku 
w sprawie Środowiskowych Domów Samopomocy narzuciło opracowanie takich programów naprawczych, opracowania standardów i przystosowania Domów Środowiskowych do pewnych standardów. Rezultatem tego jest opracowanie tego programu naprawczego, żeby Rada Miejska wiedziała, jakie przed nami stoją jeszcze zadania, jakie środki trzeba pozyskać, żeby nasz Środowiskowy Dom Samopomocy do roku 2014, bo to jest ostatni taki termin, żeby można było go zakwalifikować i żeby ona dalej mógł być finansowany ze środków Urzędu Wojewódzkiego. Rozporządzenie mówi jakie to są typy domów, mamy typy A, B i C, u nas występuje typ A i typ B, czyli dla chorych psychicznie i upośledzonych umysłowo. W naszym Środowiskowym Domu jest 28 uczestników upośledzonych umysłowo, 28 uczestników mamy chorych psychicznie. Rozporządzenie też określa standardy, ile na jednego uczestnika może przypadać metrów, czyli jest takie minimum, że jeden uczestnik musi mieć 8 m2 powierzchni, to jest to minimum. Jeżeli ktoś będzie miał mniej, to musi zejść z liczby uczestników, albo zwiększyć powierzchnię użytkową. Też mówi się, że teraz Środowiskowe Domy muszą być wyodrębnione, bo dotychczas były one w strukturach Miejskiego Ośrodka Pomocy Społecznej, dąży się do tego, żeby Środowiskowe Domy Samopomocy były jednostką wyodrębnioną organizacyjnie od Ośrodków Pomocy Społecznej i podlegały bezpośrednio gestii Burmistrza. My to wyodrębniliśmy wspólnie poprzez rozmowy z Burmistrzami i program, który jest opracowany przez Panią Kierownik, wspólnie skonsultowany z Burmistrzami Miasta Chojnice i jest ustalony termin, że wyodrębnienie nastąpi w roku 2014. Jeżeli chodzi o standardy, to też musimy mieć pewne standardy zatrudnieniowe, bo tam się mówi, że grupa uczestników typu A musi być na jednego terapeutę siedmiu uczestników, natomiast w grupie typu B na jednego terapeutę musi być pięciu uczestników. Do tych osób, które my mamy zatrudnione, brakuje nam 1,4 etatu. Też wyliczyłam, jakie to będą koszty w razie czego, gdzie do 2014 roku te standardy muszą być, te koszty są wyliczone, bo z chwilą, kiedy zostanie wyodrębniony ten Ośrodek, też będzie musiała być prowadzona księgowość oddzielna i też w tym koszcie 68.000 zł przeliczyłam, że jak gdyby pół etatu, będzie to taka księgowo – administracyjna księgowość i też wyliczyłam koszty księgowej 
i kadry brakującej w ilości terapeutów 1,4 etatu, to policzyłam przy wynagrodzeniu średnim na etat 2.400 zł terapeuty brutto, myślę, że to nie jest żadne duże wynagrodzenie, przy wynagrodzeniu księgowej administracyjnej 1.300 zł brutto, to z pochodnymi dało kwotę 68.000 zł. Są to skutki, jakie będzie trzeba ponieść z chwilą wyodrębnienia tego Domu, jak i przystosowania go do nowych warunków. Jednym z elementów, który taki Dom też musi posiadać, to przystosowanie go dla osób niepełnosprawnych, ponieważ wśród uczestników są też osoby, które nie mogą się samodzielnie poruszać, poruszają się o kulach lub na wózku, takie osoby też mamy i koszt zainstalowania windy na zewnątrz to około 140.000 zł. To też mamy ustalone, że będzie to do roku 2014 i mam nadzieję, że na te wszystkie zadania, które są przed nami, znajdą się środki z Urzędu Wojewódzkiego, aczkolwiek trudno na dzień dzisiejszy powiedzieć, czy w całości te nasze zadania będą finansowane przez Urząd Wojewódzki, bo daje to kwotę 200.000 zł. Może z PFRON-u, ale jeżeli będzie to nawet PFRON, to musimy wiedzieć, że całej kwoty nie otrzymamy, tylko musi być pewien procent wkładu własnego, 40%.
To są te takie najważniejsze zadania, które przed nami stoją, z którymi Rada Miejska powinna się zapoznać, są do zadania do 2014 roku.

· Radna Joanna Warczak – mam jedno pytanie, bo wspomniała Pani właśnie o likwidacji barier w tym budynku i jeżeli chodzi o windę, czy jest już projekt, czy to jest tylko wstępnie?

· Dyrektor Elżbieta Szczepańska – to jest wstępnie, kosztorys jest zrobiony, natomiast jeszcze na dzień dzisiejszy nie możemy zrobić projektu, na pewno jeżeli będą jakiekolwiek rozmowy 
z Urzędem Wojewódzkim, bo my się będziemy zwracać w pierwszej kolejności o środki do Urzędu Wojewódzkiego, dlatego ten projekt po uchwaleniu przez Radę Miejską zostanie przesłany do Urzędu Wojewódzkiego. Z ustawy wynika to, że musi być opracowany plan pracy, regulamin organizacyjny i program działania Domu, to są zupełnie inne zadania. Z chwilą podjęcia przez Radę Miejską uchwały będzie to automatycznie wysłane do Urzędu Wojewódzkiego, natomiast regulamin organizacyjny, plan działalności i plan pracy jest już wysłany do Urzędu Wojewódzkiego, do Wojewody celem zaakceptowania go i z chwilą zaakceptowania będzie też przedstawiony Radzie Miejskiej do przegłosowania.
· Radna Joanna Warczak – w zapisach czytamy o wykonaniu podjazdu, gdzie ten podjazd ma się znaleźć?

· Dyrektor Elżbieta Szczepańska – podejrzewam, że przy samym wejściu od strony ulicy Gdańskiej, taj jest mały schodek, jeden stopień przy głównym wejściu i jest tam różnica poziomu.
Projekt uchwały przyjęto do wiadomości.
Projekt uchwały w sprawie przystąpienia do sporządzenia miejscowego planu zagospodarowania przestrzennego przy ulicach: 14 Lutego i Prochowej w Chojnicach

Projekt uchwały przyjęto do wiadomości.
Ad. 2
Spraw bieżących nie poruszono.

Z uwagi na wyczerpanie porządku posiedzenie Komisji zakończono.
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